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N O W O Ś C I  W A R S Z A W S K I E .

O A r c y  K o n fra tern i L ite ra ck ie j w W arszaw ie.

E ry g o w a ł  czyli  za łoży ł  ią M agis t ra t  

starego Miasta W arsz aw y  1669 r. d. so  Maja. 

P o tw ierdzi!  d. 15 Paźdz: tegoż r. Król Polski 

Michał . Papież na przełożenie ż s t ro n y  władzy 

duchow nej  Polskiej uczynione Bullę p r z y jm u ­

jącą r. 1673 d. j .  Marca wydał . T en że  I n ­

sty tu t  I an  [II,  r. i 676 przywileienś Upoważnił. 

Zapisy  znaczne poczyniono dla tej A rch ikon-  

f r a l e r n i , a te raz  posiada K am ien ice  N r :  64 i 

—  w D zień  Niepokalanego poczęcia Panny 

M a r j i  8 Grudnia  co rok w kaplicy L iterackiej  

p rzy  Kościele S. Jana  kollegjaty Warszawskiej  

teraz M etropo l i ta lnym  odbyw ają  się wybory 

na Protektorów, a Senjorów, 1 Sekretarza 12 

R a d zcó w , s Podskarb ich ,  W izy lorów , D y r e ­

k to rów  choru, Marszałka ,  i Chorążego. W r .  

1698 Pro tek toram i obrani  zostali F ryde ryk  

A ugus t  II, M ichał  Radziejowski Kardynał  Xże 

P ry m a s  Korony  Polskiej  i W. X : L ite :  Mi*

KURJER WARSZAWSKI.
Wspomnienia.

Dziafynski Pawr-ł j e n e r a ł ,  
iego uw oln ien ie  1796.

kołaj Święcicki Biskup Poznański. M a ją  Xięgę 

pod nazw iskiem  Album  C onfra tern ita tis  w sie 

bro spraw ną z aksamitem czerwonym, w którą 

się w pisują Bracia i Siostry;  mieszczą się tam 

osoby dostojne, widzieć tam m ożna Jmiona 

Królowej • żony Jana 1:1, w ie lu  Senatorów i 

hajpierwsżych urzędników Królestwa. P o w in 1 

nnóść członków ogólna modlitwy, a szczególna 

podlng urzędu na który kto glosami sekretne- 

mi wezwany.— To Bractwo L ite rack ie  istnieje 
dotąd.

W iele  osób tak w W arszawie iako też  

w rozm aitych  prow incjach  Polskich abonują 

ryc iny  wyrażające mody Paryzkie  wychodzące 

z a g ra n ic ą .  Odtąd w składzie sztuk pięknych 

co tydzień regularnie wychodzić hędą takież ry ­

ciny li togfafowane i kolorowane w Warszawie 

za cenę n ierów nie  tańszą,  można bowiem abó. 

nować na  cztery miesiące za zł: 9, osobno zaś 

kupując każda ryc ina  kosztować będzie zło: i ;  

Już  takich rycin  wyrażających ostatnie m ody 

u b io rów  Damskich i Męzkich wyszło 5,

, !  . ó*  u lu b io n y  P u b l icz n o ś c i  
Warszawskie, A  r u r .  wczoraj sprowadził wielu 
słuchaczów. Szescio letni synek IPP A szp e r-  
gerom  gr»,ący i śpiewający rolę E la m i,a  wielo 
k ro tne  Odbierał oklaski.

R O Z M A I T O Ś C I .
w Roterdan iie  ży je  7® letni rzemieśnife 

k tóry  w 5 roku zyćia  swego biegnąc zgóiy  nogę 
z arna , g y  m ia ł  lat n  zpadt zdrugiegn c ię .  
tra 1 złamał le w ą  rękę,  w 20 roku poiedynko- 
wał się 1 stracił  uprawej ręki cz tery  palce, w cS 

I roku napolowamu wpadł na gałąź i postradał oko,
I w o 7 roku popadł szkorbutowi i stracił  prawie 
i * s*y,tk ,e  z? i,P > od 48 roku do 65 Swego ż y ­

cia leszcze upadał zróżnych miejsc niebespie.  
C7-n 'e 11 razy tono! 5 razy, odbył 3 pnie. 
dlu.ki na kułaki z A n g l ik am i ,  a teraz w Staro­
ści lest z d rów  i bardzo wesoły.

Gdy Sławny skrzypek L ip iń s k i  dawał 
koncert w p ew n em  m ieśc ie ,  ieden z n iezn a jo -  
mych mu a m a ję tn y c h  imienników zapytał  zy. i  
wagą lafcim się herbem pieczętuje ? A r ty s ta  po! .

SWÓJ s,“J czek i rzeki: oto mój he'rb i zasz. 
czyt.

, ,,v ilnie znajduje  się wiele dobroczyn­
nych i użytecznych zakładów, n iedaw no  z a ­
wiązało się T ow arzystw o F tlan trop iczne  mające 
za g łó w n y  zam iar  wspieranie ubogich uczniów 
poświęca,ących się naukom przy Uniwersytecie  
Wileńskim. Co za cel p iękny!

S ław ny W  jo t y  p rzesta ł być D yrek to rem



w ie lk ie j  O p e r y  w P a r y ż u ,  :ego m ie jsce  o b jo t  
P .  H aienek  ( W j ń s y  przed '40  U ty  g ry  wat ^ o r ­
k ie s t r z e  T e a t r u  W arsza w sk ie g o .

■ S p o r n i  z r o b ie n ia  S z a m p a ń s k i e g o  m n a .  (

Jagody  w in n e  przez  p i ł o w e  d o j r z a le  gdy s t j ^ a  
u z b ie r a j f ,  u t łuc  ich ią de rka  w n a cz y n iu ,  1 w l a c | |  
dwie  t rz ec ie  części w o d y ,  a wsypać  t r z ec ią  częsc  
ty ch  i | d e r e k  u t łu c z o n y ch ,  i t a k  n ie c h  s ię  przez , 
15 dni  f e rm e n tu je ;  poczeai w ło ży ć  po t rzy  fun-  | 
ty  c m t ru  do każd y ch  cz te rech  k w a r t  takowej  . 
c leczyAUdy sig c u k ie r  rozpuści ,  wlać to  w szystko 
do beczk i ,  i po f e rm e n ta c j i  zatkać .  VV b m ie ­
s ięcy  m o ż n a  iuż  pić to w i n o .  C hchąc  ie zach o ­
w ać  przez  r o k ,  po t rzeba  rozlać  ie na  bute lk i 
a te .zatkać tak ż e b y  się  p o w i e t r z e  n ie  w c i .  
sne lo .  . . . .

N a rozkaz przysłany z W ie d n ia ,  w iele  
pułków; iazdy i piechoty z Czech wyruszyły.

Sejm Niderlandzki niemoze obradować, j 
gdyż bardzo mało zjechało się Deputowanych, 
a, niektórzy iuż p rzybyw szy  powrócili do do- 
mow. , I

w Barcelonie leży około 10,000 trupów ; 
diitątj niópochówauych, gniją po domach i na 
ulicach, a tak nowa powstanie zaraza,  w Tor-  
tozie Lekarze chcą spróbować oczyszczania po ­
wietrza przez strzelanie z A rm a t .  Tó n ie sz ­
częśliwe miasto dla przeszkodzenia rozszerzeniu 
się zarazy ma bydź z ziemią zrównany.

U trz y in u ie  s ię  pog łoska  iż Kre l A n g i e l ­
ski  o ż e n i  s ię  z iedńą.  z K iężn iczek  N i e m i e c ­
kich,  ma to  bydź  19 le tn ia  có rka  te ra ź n ie j s z e j  ' 
X ię źn e j  ti.ii 1) erianfl s io s t ry  n ie boszczk i  Królo -  < 
w e j  P r u s k ie j— P a p i e r y  bankow e  w L o n d y n i e  ; 
liable  spadły .

F r z y  jechal i  <io W a r s r a  vy.
K ick '  K asz te lan  
D a w r e j  J e n e r a ł  z B ia łegos toku .

K o m i r o w s k i  F r an c i s ze k  Oby.: z B udzi szyna .  
P ś t r o k o ń s ki O b y  z Kaliszą.
J e r z m a n o w s k i  Oby* z Kaczewa.
L a s k o w sK i  B u rm is t r z .
Soko łow sk i  Sędz ia  z G r a b k o w a .
Ś t e m p o w s k i  Karól  O b y :  z Ravry.  
f e n a to w s k i  Jan  O b y :  z S i e n n ic y .
R ock i  J e o m e t r a ,
Jas ińsk i  F r a n i  O b y :  z L u b l in a .
Kawecki O b y :  z Buków.
S k r z y ń s k i  W i n c e n t y  O b y :  z P ia s ecz n a .  
Z a w is to w sk i  S ta n i :  O b y .
Z a w ad zk i  O b y ;  z K obryn ia .
K o ż u ch o w s k i  Józe f  Q b y :  z G o s ł aw ic .
K rasick i  H rab :  z W o ły n ia .
N a w r o c k i  Karól  O b y :  z A u g u s t o w a  
G o th ie l  F a łu :  z P r u s .
P i r am o w icz  O b y :  z Kozłowa.
B o n ta n i  T o m :  O b y :
Kowalewski F r a n :  O b y :
JVlinow K as je r  z C zę s to c h o w y .
M al inowski  O b y :
Paw łow sk i  A n t o n i  P u łk o :
G ośc ick i  T o m a s z  R adca  W o je :
Ł e m p ic k i  T o m :  O b y :  z N ozków a .
N i e m i r a  J a n  O b y :
P i ł suck i  A n t o n i  O b y  z Jakubowa,  

D O N I E S I E N I A .
H i l a r y  E m i e  p rzy  ulicy M iodow ej  pod  

f i l a r am i  m a  h o n o r  don ieść  p rze św ie tn e j  P u b l i :  
iż sp row adz i ł  n a  te r a ź n ie j s z y  J a r m a r k  z n a c z n y  
t r a n s p o r t  t jw a r ó w  iedwabnych  g ła dk ich  dese- 
n i o w a n y c t i ,  pół  iedw ąbnych ,  b a w e ł n i a n y c h ,  
w e ł n i a n y c h  i ln ianyc h  z na j lepszych  rę kodz ie ł ,  
n i  F r a n ć u z k ic h  i A n g ie lsk ich  p ochodzącyc h ,  
n i e m n ie j  sp row adz i ł  i różną  G a l la n te r ją  iako teź  

'  w y b ó r  ś w ieżych  P e r tu m  p» ryzk ićh .  _
D o m  rogcnyy  p r z y  u licy  S .  J c r sk .e j  1

N a le w e k  N r :  * 1 6 4  ie s t  k a żd e g o  czasu  o g ó ło -  
wą  lub s z c z e g u lo w o  do n a ję c ia ,  m u r y  od dwóch 
la t w y sc h łe ,  w t y m  roku  w e w ę t r z n i e  s k o ń c z o ­
n e .  W id o k  na  p i ę k n y  plac A r t y l l e r j i  b li sko  
K ra s iń sk ic h  o g ro d u ,  rządow ych  'Pałaców S p r a ­
w ied l iw o śc i ,  spraw w e w n ę t r z n y c h .  P ie rw s z e  
p ię t ro  sk łada  się z 9 pokoi g a rd e ro b y ,  k u c h n i ,  
p i w n i c ,  d r w a l u i , s p i ż a r n i ,  s t a j n i ,  w o zo w n i ,  
g o ry .  D ó ł  dwa sk lepy  c z te ry  p o k o ie ,  piwnice  
kuc h n ia ,  g ś ra ,  facja ta  dw a  p o k o ie ,  k u c h en k a ,  
góra .  Udać sig m a  n a  S. K rz y sk ą  ulicę N r u ^ s y  
do w ła śc ic ie la .

P a n o r a m a  na  K ra k o w sk ie m  przed: N r j s i  
z o s ta ją c a  je szcze  n a  k ró tk i  czas  , okaże  n o w e  
w idow iska  iako to :  1. M .  P e le r z b u r g  a. c z ę ś ć .  
M .  P a r y ż a .  3. M .  G e n u a .  4. oko l ica  S zw a j-  
c a r y j .  5.  m ia s to  L o n d y n .  6. M .  W ie d e ń .  7. 
M .  K on s tan ty n o p o l .  8 W y s p ę  S. H e le n y .  —* 
T a m ż e  z n a jd u je  s ię  dwa A u t o m a t a  ocz.em A t -  
fisze o b s ze rn ie j  doniosą.  W c h ó d  z ło :  x d z i e ­
ci  po łow ę płacą.  _ .

W  dniu 18 b: 111: i r. b: ©godzinie 11 
.zrana w domu pod N r :  2702 przy uljpy F u r -  
mańskie j  , sprzedane będą zodroczenia przez 
L icytac ją  Puniicz : ' ruchumości, iakoto: sto ły ,  
komoda, szafka , suknie żeńskie kuter,  lustro, 
żelastwo, i:  t:«p: zagotowe pieniądze.

S t e f a n  O s i p o s w ik t  rł. S .
Kilkaset szczep Gruszea i Jabłek w n a j ­

wyborniejszych gatunkach dopiero co s p r o w a ­
dzonych iest do sprzedania w domu przy  ulicy
W iejskie j  N r :  1735 -

F ry d e ry k  S za r m a ch  F a b ry k a n t  s u k n a ,  
b a jo w e g o /k o łd e r  , rnultan, flanel i ,‘}donosi iż 
tych  wszystkich towarów dos.tac można umego 
w  najlepszych gautnkach za  m ie r n ą  cenę. M is -  
szka nad mostem w domu zw anym  Iiasztelan- 
skini j o d  N r m j i ą .


